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stronie wiersz m i l i m e ­
t r o w y  taż. 90—na lii 
.tronie -aik. 75 —  na IV
«ok. 50 —  N a d e s ła n a  sak. 
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W szysłkim  tym , którzy oddali ostatnią przysługę

© M ystaflffli Kubicy
e w  szczególności ks. Ł ojkow i i górnikom T ow . Gro' 
dr.ieckiego składają serdeczne „Bóg zapłać'*
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Z chwilą otwarcia granicy śląskiej i możności udania się do Katowic 

oraz przyległych miast, ludność Zagłębia w mniemaniu, że ta.tr? tańsze c e ­
ny,. rzuciła się formalnie na  sklepy śląskie. Okazało się wręcz przeciwnie! 
Ceny tow arów  włóknistych i spożywczych na Śląsku są  wyższe od cen 
u nas, a mianowicie w  firmie naszej. To też, gdy się naocznie przekona-' 
no, że najlepiej i. najrzetelniej kupuje się w firmie, która czyni wszystko, 
ażeby zadowolnić swych. ®dbiorców, która tylko rzetelnym towarem z jedna­
ła  sobie w krótkim czasie tysiące ’wiernych odbiorców.

Jednocześnie zwracamy naszym odbiorcom uwagę, na przewidy­
w aną przez fabryki zwyżkę cen z  powodu dalszej zwyżki płac na  robociznę 
i zwyżkę walut obcych. Dopóki zapasy starczą, ceny u nas bez podwyżki.

Towarzystwo Przemysł.-handiow©
P I A S T

O S b Z I A Ł Y  D L  m  Z A G Ł Ę B I A  D Ą B R O W S K I E G O

w SOSNOWCU; Modrzejewska JVe 5, 
w BĘDZINIE;  Małachowskiego JV® 35.

Hurtownia towarów spożywczych, sprzedaż detaliczna taw.arśw włóknistych, 
duży wybór msbli wyroby powroźnicze: liny transmisyjna,  postronki i i  p.

Dostawa własną fumanką. 11

mm
gummmmmm
i
im
mmmmmmmmmm
mm
film
@3

j Km o  AN0NS1
O d  p ią tk u  30  c z e rw c a  r. b.

j W ie lk a  a m e ry k a ń sk a  se n sa c ja l P ra w - 
|  d z iw ę  a r c y d z ie ło  k ia c m a to g ia f ic z n e !

j. W s z a lo n y m  
p o ś  c i g a

i; s e n s a c y jn e  - a w a n tu rn ic z y  d ra m a t 
jj w  1 «erji (6 -e iu  a k ta c h )  z e  s ły n n y m  
'i b o k s e re m  JiM M Y  P O T T iE M .

Or. HL Orodzlński
b . lefenrs sz p ita la  chorófe a k ó m y e i. |  

i w en e ry c z n y c h . 1
C h o ro b y  w e n e ry c a n e , sk ó rn e  

i m o c z o p łc io sse .
P n ty jm u je  o d  "il— ! ś o d  6— 8 
— P a n ie  od-.5— -8- popeti>«tafa. 

Sosnowiec. K ow alska 2 m . 7 (11 p.).

D R . M E D Y tY N Y

MICHAŁ TIRE0H1O
C h o ro b y  w e w n ę trz n e  i a k u a z e r ja  

p rz y jm u je  d o  i ! r a n o  i o d  4-7 p p .

S O S N O W IE C , u l. D e k ie r ta  N r. 20 .

L e k a rz  D e n ty s ta

i a r j a  Bitny - Śzlaaiita
le c z e n ie ,p lo m b o w a n i® , z ę b y  sz tu c z n e  

p rz y jm u je  o d  2 d o  7 p o  p o ł .  
S o sn o w ie c , M a ła c h o w sk ie g o  i 6.
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. luli liii! illllievi

Sosnow iec,
M o d rz e je w s k a  N r. 43 , ii p ię tro .

f**syjmują codatienaie od  
9 rano do 7 w iecz

25— 16?

Rzqd z „autorytetem.”
Kto jak kto, ale desy­

gnowany na premjera, p. 
Śliwiński w swej nowej r o ­
li najmniej budzi zazdrości.

W ©kresie kończącego się 
już obecnie przesilenia n a ­
czelnik państw a n iejedno­
krotnie podkreślał koniecz­
ność utworzenia rządu "o 
dużym autorytecie", rządu, 
„który potrafi strzec pow a­
g i  i siły państwa na zew-

Sosnowiec, 29 czerwca.
nątrz".

Ponieważ kandydaturę p. 
Śliwińskiego w ysunął n a ­
czelnik państwa, nikt inny, 
tylko właśnie nowy pre- 
mjer powinienby być tw®r- 
cą rządu, cieszącego się w 
kraju I zagranicą prawdzi­
wym autorytetem. S ta n o ­
wisko naczelnika państw a 
wobec tworzącego się gabi­
netu utrudnia  m u jego ro-

C H O R O B Y  
sfcórn© i w e i i e r y a n e ,

Przyjm •'d 9 — < 2 i 6 —-8
Panie 5 — 6.

Sosnowiec,
M odrzejow slca 3 9  19 p,

lę, b© w każdym jego kro­
ku naród  słusznie d o m a­
gać się będzie zapowiedzia­
nego podniesienia powagi 
rządu, ponieważ jednak po­
jęcie autorytetu m ożna ko­
m entow ać w sposób naj­
rozmaitszy, s tanie się to 
jednym więcej źródłem wy­
cieczek p r z e c i w  rządowi, 
co m u absolutnie nie przy­
czyni „powagi i siły” .

Autorytet w państwie d e ­
mokratycznym nie przycho­
dzi na  zawołanie, lecz zdo­
bywa się go usilną pracą 
dia dobra kraju. Wśród 
narsdÓw, rządzonych przez 
autokratów  już nad  koły­
ską „samodierżcy" m ożna 
było mówić o autorytecie, 
choćby tylk® z tych przy­
czyn, że setki tysięcy k a ­
rabinów przeznaczono na

L E tfA R Z  D E N T Y S T A

HARJfl JAKO01CRA
D ą b ro w a  G ó rn ic z a , u l ic a  D ą b ro w sk a  

N r. 11, d o m  S k ib y .
P rz y jm u je  o d  11— 2  i o d  5— 7 p o  p o ł

jego obronę, natom iast w 
narodzie, który szczyci się 
swym ustro jem  dem okra­

ty czn y m , dopuszczalne jest 
tylko zdobycie powagi m o ­
ralnej, jako wyniku is to t­
nych zasług.

Inaczej się stał® z p. Śli­
wińskim, Nikt jeszcze nie 
wiedział, kto będzie obda­
rzonym w z g l ę d n y m  za ­
szczytem pełnienia funkcji 
premjera, a już mówiło 
się o autorytecie, j a k b y  
chodziło o utworzenie dlań 
specjalnej atmosfery, nie 
licząc się z tym, że życie 
może zadać cios n i e t y 1 
k o  n i e i s t n i e j ą c e m u  
autorytetowi rządu p, Śli­
wińskiego, ale i powadze 
sam ego państw a polskiego.

Tak czy owak, najwię­
cej ryzykuje w tym w ypad­
ku naczelnik państwa: na 
bard to  niepe wną k a r t ę  
przyszłego n i e b y w a ł e j  
dotąd w P o l s c e  powegi 
rządu, powołanego p r z e z  
siebie, postawił w łasny a u ­
torytet głowy państw a.

Były wiceprezydent m. 
stoł. Warszawy, gdzie go­
spodarka miejska jest ja ­
skrawym przykładem, jak

\
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rządzić nie należy, nie da- 
je dostatecznej rękojmi, że 
zgodnie z pragnieniem  na­
czelnika państw a utworzy 
rząd „o dużym autorytecie", 
Przeciwnie: obaw iam y się, 
że dorobek w tej dziedzinie 
rządu p. Ponikowskiego 
zm arnow any b ę d z i e  do­
szczętnie. Świadczy o tym 
między innymi list naczel­
nika państw a do m arszał­
ka sejm u, w którym  w yra­
żony je st pogląd, że pre- 
m jer m usi być w obec n a j­
wyższego dostojnika pań­
s tw a pełen  „bezw arunko­
wej lojalności". Godząc się 
na  to, p. Śliwiński z góry 
zrzekł się am bicji faktycz­
nego kierow ania naw ą pań­
stw ow ą. Jakich  sposobów  
użyje, aby pogodzić „bez 
w arunkow ą lo jalność” z 
podniesieniem  autoryte tu  
rządu, jest oczywiście dla 
n as  zagadką, nie wierzymy 
zresztą, aby ją  kiedykol­
wiek i p. Śliwiński rozw ią­
zał.

_____ tw- 
WAŻNE WIEŚCI.
(7. jpiem > T epera  w czofatssycb)

—  P re z y d e n t  R z e c z y p o s p o l i te j  r a ty ­
f ik o w a ł k o n w e n c ję  p o l i ty c z n ą  f ra n c u ­
sk o -p o lsk ą .

—  „ V o ss ia c h e  Z tg .M d o m a g a  s ię  r o z ­
w ią z a n ia  r e ic h s ta g u  i p rz e p ro w a d z e n ie  
n o w y c h  w y b o ró w .

„ M iin c h e n e r  N e u e s te  N a c h r ic h te n "  
d o w ia d u ją  s ię , ź e  r z ą d  b a w a rs k i  n ie  z a ­
m ie rz a  ro z c ią g a ć  n a d  B a w a rją  s ta n u  
w y ją tk o w e g o .

—  N a  m o c y  u c h w a ły  l ip sk ie g o  k o n ­
g re su  z w ią z k ó w  z  p o w o d u  z a m o rd o ­
w a n ia  R afchenaua u rz ę d n ic y  i p ra c o w ­
n ic y  p a ń s tw o w i w  B e rlin ie  i w  c a ły m  
p a ń s tw ie  u rz ą d z il i  p ó łd n io w y  s tra jk  d e ­
m o n s tra c y jn y .

—  D o n o s z ą  z  B e rlin a , że  a re s z to w a ­
n o  s z e ść  o s ó b  ̂ p o d e jrz a n y c h  o w s p ó ­
łu d z ia ł  w  m o rd e rs tw ie  d o k o n a n e m  n a  
o so b ie  R a th e n a u a .

—  P o m im o  u le w n e g o  d e s z c z u  o l­
b rz y m ie  t łu m y  w z ię ły  u d z ia ł  w  o d p ro ­
w a d z e n iu  z w ło k  m a rs z a łk a  W ilso n a . W  
o rsz a k u  p o g rz e b o w y m  sz li m ię d z y  in ­
n y m i m a r s z a łe k  F o c h  w  o to c z e n iu  g e ­
n e r a łó w  W e y g a n d o , N iv e lle , H e rg a u lt , 
ja k  ró w n ie ż  p r z e d s ta w ic ie le  g e n e ra li-  
c ji  b e lg ijsk ie j.

—  K s ią ż ę  M o n a c o  z m a r ł  w  P a ry ż u , 
w  d o m u  z d ro w ia , p o  o d b y te j  o p e ra c ji .

—  „ N e u e  F re ie  P re s s e ” d o n o s i z 
F ra n k fu r tu  n a d  M e n e m , ż e  is tn ie je  ta m  
p o d e jr z e n ie ,  iż  b r a t  T il le a e n a , m o rd e r ­
c y  E rz b e rg e ra , j e s t  w m ie sz a n y  w  s p ra ­
w ę  m o rd e rs tw a  R a th e n a u a  T il le s e n  
m ia ł  p o c z y n ić  w y n u rz e n ia , k tó r e  p o ­
tw ie rd z a ją  p o w y ż s z e  p o d e jrz e n ia . T il-  
le s e n  z n ik n ą ł  o d  k ilk u  d n i.

—  W  g m a c h u  se jm u  R z e sz y  o d b y ła  
s ię  d z iś  u ro c z y s to ś ć  ż a ło b n a  p rz y  zw ło*  
k a c h  R a th e n a u a . O k o ło  k a ta fa lk u  za ­
m o rd o w a n e g o  m in is t r a  p e łn i  s tr a ż  h o ­
n o ro w ą  12 r a d c ó w  le g a c y jn jrc h . P r e ­
z y d e n t  E b e r t  i k a n c le rz  W ir th  w y g ło ­
s ili  m o w y  ż a ło b n e .

—  D z is ia j o d b y ła  s ię  w  B e rlin ie  
w i e l k a  d e m o n s tra c ja  r e p u b lik a n ó w , 
s k ie ro w a n a  p rz e c iw  w sz e c h n ie m c o ra  i

m o n a rc h is to m . P o d n ie c o n y  t łu m  c h c ia ł  
z b u rz y ć  p o m n ik  B ism a rc k a , c.zem u je d ­
n a k  p r z e s z k o d z i ła  p o lic ja .

M n o Billions.
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•— Idęc tam -ciągn ą! dalej— 
mogę panu drogę pokajać,

— I owszem...
— Pójdź say więc razem.
Tu obaj w ysili z bramy, uda 

jąc się we wspomnitną stronę.
Na rsgu ul cy Jouberi’a, Ar­

nold zwolnił kroku
— J&gicte zawcześn?® .—rzeki 

zcicha idźmy na śniadanie każ­
dy w swą drogę, jak gdybyśmy 
się nie znsli Zaczekasz na mo 
je dalsze rozkazy w zakładzie, 
do ktśrega w«jd&iemv.

— Dsbrse—rsekł Trilby, któ- 
g© zapewne poznali czytelnicy. 
Otóż i hotel indyjski — d chi, 
wskazując Lecz gdiież jest u a 
mleczsr.iia

— Niema j*j wcale., —odparł 
Desvignes Mówiłem umyślnie, 
ażeby ei dać jakąfeełwlek odpo­
wiedź. Lecz sto na rogu ulicy 
Victorja sklep kupca win, łam

T E L E G R A M U .
(W ła s n e .)

0  rszwiązariia sejmu.
Warszawa, 28 czerwca.

Z  kół, zbliżonych do kandy­
data  na prem jen p. Śliwińskie 
go dow iadujem y się, źe przy­
szły rząd będzie dążył do roz ­
wiązania sejm u w końcu lipca 
i przeprow adzenia now ych wy 
borów w październiku.

Teror w Niemczech.
Berlin, 28 czerwca.

Poseł socjalistyczny, W ells, 
oświadczy! w  reichstagu, że 
w ładze pruski© ©trzymałyfprzed 
kilku dniami spraw ozdanie, z® 
w iadam iające, że większa ilość 
prowincjonalnych central m or­
derczych szuka m orderców , 
fctórzyby podjęli się usunięcia 
kilku ministrów rzeszy

Pogrzeb Rathenaua.
Berlin, 28 czerwca.

Na zo®.k* żałoby wszystkie 
urzędy rzeszy ©puściły cho rą ­
giew da połow y masztu,, U rzę­
dnicy i pracow nicy psństw ow i 
otrzym ali pozwolenie ~na wzię­
cie udziału w pochodach i d e ­
m onstracjach. Nadto od godzi­
ny 6 przez iO m inut usta ł ruch 
kolejowy, pocztow y, telefonicz­
ny i telegraficzny. Na mocy 
uchw ały berlińskich związków 
zawodowych we wtorek we 
wszelkich przedsiębiorstw ach 
państw ow ych, kom unalnych i 
pryw atnych w strzym ana była 
do środy .r»no  wszelka p rasa  
W  środę odbyły gię w Lust- 
gartenie dalsze dem onstracje. 
W  Berlinie praw dopodobnie u- 
etanie wszelki podm iejski ruch 
kolejowy.

Charakter' ligi narodów.
Londyn, 28 czerwca.

P rem jer angielski, zalecając 
nadanie lidze narodów  c h a ra k ­
teru  uniwersalności, zaznaczył,
źe w  razi© przedłożenia lidze 
narodów  propozycji w spraw ie 
przyjęcia Niemiec do ligi n a ­
rodów / A ngija wypow ie się za 
pTzyjęcig-m, Lloyd G eorge o 
świadczył przy tym, że p ragnął­
by, aby Rosja, będąc o d p o ­
wiednio moralnie przygotow a 
na, w eszła również w skład l i ­
gi narodów .

Strajk w Austrji.
W iedeń, 28 czerwca.

W  poniedziałek, o godz 6 
wiecz., rozpoczął się strajk 
tram w ajarzy w obec tego, że 
zarząd- m, W iednia odrzucił ul­
tim atum , Ipo  stawiono przez 
funkcjonariuszy. „A rbeiter Zei- 
tussg" ogłasza ośw iadczenie klu­
bu socjalj- dem okratycznego, w 
którym  powiedziano, że źąda-

pójdsieiny ©baj Wejdź pierwszy, 
dodał, i usią lź przy stole, ja 
siądę prsy dróg m.

XX VIII.
Trilby, posłuszny zlecsniu, 

przestąpił próg restauracyjnego 
zakładu i usta.il w  g ębi s*li 
przy małym stełiku, um ieiicio- 
tijm pod ciasnymi, krętymi 
«(hodam!, p©wrd?ąeymi na 
pierwsze piętro. Arnold wszedł 
w kilka sekund pcźaiej i usiadł 
z przeciwnej syreny tej, w kló 
rej znajdował się Tri:by.

Obaj kazali sobie podać śnia­
dania.

W  chwili tej zegar uderzył 
wpół do jedenastej.

0  tej to «ł śnie godzinie Ed­
mund Ber:,ud poszukiwacz dja 
menfów, jeżeli w przeddzień 
wyjechał rannym pociągiem, 
mógł wysi drć na staojl Jjcń 
sk.ej drogi żela nej. Gdyby zaś 
przeciwnie, jak przypuszczał 
Arnold, wyjechał wieczorowym, 
trzy gsd łiay  ©sełsóby jeszcze 
nsleża o na jeg » przybycia

W każdym razie z a iejsca,

cksić wygórowanych żądań. Ode- 
iw *  kończy się oświadczeniem , 
że zarząd socjal dem okratycz­
nej partji ze  spokojem  oczeku­
je sądu cełej zorganizow anej 
paitii o tym stanow isku 
ni* funkcjonariuszy tram w ajo 
wych są zbyt wygórowane:

mu* ałybjr one pociągnąć za 
sobą tego rodzaju podwyżki 
cen biletów jazdy tramwajowej, 
że żadea robotnik me mógłby 
korzystać z  komunikacji tram­
wajowej Gmina W iednia nie 
rozporządza prasą drukującą 
banknoty,nie m oże więc uwzglę-

Przed sformooaniem rajdu.
Nowy gabinet nie jest jesz­

cze sform owany, a to  z tego 
p o w o d u ,  żs  p. A leksander 
Skrzyński, upatrzony na mini­
stra  spraw  zagranicznych i' we 
zwany telegraficznie, dopiero 
dziś o rred  południem  przybył 
do W arszawy.

P o w o d e m  a w lo k i  J e s t  
r ó w ie ż  fa k t ,  ż e  p, ftrtu r  
Ś liw iń s k i  n ie  d o s z e d ł  f ©sse- 
c z e  d o  p#r©ssam ier*ia z  p. 
J e r z y m  M ich a lsk im , k t ó r e ­
g o  p p a g n ie  z a tr z y m a ć  n a  
s ta n o w is k u  m in is tr a  s k a r ­
bu.

Na konferencji odbytej oaeg 
daj p M ichalski postaw ił pcw  
ne warunki, pod  którym i m ógł 
by pozostać na amno.--i*ku i 
spraw® ta  nie jest ostatecznie 
w yjaśniona.

Onegdssj p. A rtu r Śliwiński 
konferow ał z  dotychczasow ym  
ministrem kolei, p. M arynow

Na Górnym Śląsku.
Katowice, 28 czerwca

O negdej rano ergeszew ey 
niemieccy przekroczyli znowu 
granicę m iędzy niem iecką a ©cl 
ską częścią G órnego Ślęska i 
napadli na  Chorzów. Policja 
polska w raz z wojakiem .o d p a ­
rła ten  napad , odbyła e*ę gw ał 
tow ns strzelanina, podczas k tó ­
rej w edług niespraw dzonych 
dotychczas wiadom ości padło 
kilkunastu orgefzoweów, m nó­
stw o zaś było rannych

N apad orgeszowców ntt Orze 
go w znajdujący eię po stronie 
polskiej został również ksrwa 
w© odparty. M iędzv R udą a 
Biskupicami odbyw ają się clą 
gl« walki.

Depeszo ten. (Bepsondo.
K atow ice, 28 czerwca,

Gen, W eygand, znakom ity 
organizator odparcia najazdu 
bolszewickiego na PoUkę, na 
ciesLił nss ręce d tk  Rakow skie­
go, b, delegata rządu polskiego 
do spraw  górnośląskich przy 
radzie am basadorów  depeszę 
treści następującej:

„Niezmiernie wzruszony o- 
bjaw am i uczuć, k tóra mi pan 
wyrozil w imieniu góraośląza

w jakim obecnie usiadł Desvi- 
gnes, widział p rses oka© wprost 
sieb ie 'głów ną bram ę hotelu m 
dy-isklego, ponad którą wznosiła 
się tebsiaa % wielkimi, fłoeoay- 
mS literami.

Tak więc Edmund Beraud, © 
którejbądźkolw iek godsiaie pr*y 
byłby do Parysa, nie mógłby 
■wesśe do hotela niespostrrieżoHy 
prsez A m  Ida 

Czas upływał.
Uderzyła dwunasta w skła­

dzie kapea win,
— Gdyby milioner wsiadłby! 

na pociąg w Tei&nie, wyeh©- 
dzący o dziesiątej—’myślał sobie 
Be ivignes—byłby ju£ g r « d h o  
tele en, woźnica bowiem nie o 
późnie! się z Jazdą w taką nie­
pogodę. Sprawdziły się oioje 
przewidywani*; wsiadł w Mar- 
syljl na p&e ąg wieezerswy i w 
tej chwili dojeżdża |do Paryża.

O wpół do pierwszej zapła­
ciwszy ia  śniadanie, wstał, a 
spojrzawszy znacząco na Trił- 
b?go5 wyszedł % restauracji. 

Deszcz zmniejszył się nieco,

Niemieckie ekscecy  
antyżydowskie.

Katowice, 28 czerw cg.
Niem cy katoliccy dopuścili 

się szeregu ekscesów antyży 
dowskich Rozlegały się częste 
głosy: „Hau ihn“ (Bij go).

Otayleioie iiziU. Ul
W arszaw a, 29 czerwca.

skim i m inistrem pracy, p. D a­
rowałam, którym  zaproponow ał 
w spółpracę w swym gabinecie 
na dotychczasow ych stanow i­
skach. Gb&j m inistrowie przy­
jęli propozycje.

W cs:®?aj przed południem , 
pozyskał też p. Śliwiński dl® 
swego gabinetu p. W acław a 
M akowskiego, który obejm uje 
tekę sprawiedliwości.

Po południu p Śliwiński o d ­
był pow tórną konferencję z 
min, ais erbu p. Michalskim, s 
n«»ięt;nis oorozuoaiał się z je 
osrałem  Sosnkowskim  co do 
jegn udziału w gabinecie.

W  godzinach porannych kon­
ferow ał p Śliwiński z p rzedsta­
wicielami klubu pracy konsty­
tucyjne!, posłsm i: Baworawakim 
i Stesłowiczem , a następnie z 
prezesem  klubu p.' p. s. pos. 
Bariickim

W' zw iązku z rozkazem  min, 
apr. wojsk, nr 5426 P. R. - IJJ 
sztabu i okólnika m w. r i 
ośw . publ. nr. 889 22 H. utwo 
rzose  zastały z  dniem  1 VII b, 
r. obozy letnie d!a organizacji 
wojsk, wychów,, szkól średnich 
i wyższych przy D O K. w  Kra­
kowie.

©bozy rczlokow&ao w miej> 
scowościach najzdrow szych na 
atoczu naszych gór polskich. 
U czestników  obowiązuje pe1 
wien rogulamiu, jak również o- 
trzym ują waruukinejkorzystniej-
sze:

feó w, zebranych n» obchodzie 
w Katow icach, podzielam  z ca 
leg® serca waszą radość z po- 
w odd połą zenia się z wielką 
Polską ojczyznę, ku której b ie­
gną me najgorętsza życzenia 
pomyślności.
Podsisano (—-) gen., W eygand 8

Gen, Le Rond.
Katowice, 28 czerw ca.

Dzienniki niem ieckie d o n o ­
szą, źe ge». Le Rond a le  przy 
jąl delegacji niemieckich, żąda­
jących w yjeśnień w sprawi® 
więźniów politycznych, w sku­
tek czego niem ieccy radcy  za- 
ł*gowi grożą strajkiem.

Dzienniki niem ieckie dono 
arą, źe gen. L® Rond udzielił 
już urlopu wszystkim kontrole­
rom .

U h U n  n a  0 . SIesK o.
K raków, 28 czerwca.

Z  ©kręgu sądow ego krokow ­
skiego w yjechało w  tych dnisch 
feilkunsatu sędziów i p rokurato ­
rów, celem objęcia stanow isk 
w now oorganizującym  się s ą ­
downictw ie województw® ślą ­
skiego.

horyzont jednak pozostał czar­
nym, ja k  pierwej, grożą© ots.ar- 
eiem się 'w szystkich  opustów  
nieb eskieh.

Były" sekretarz bankiera E 
Kalx.aty prsec-hadasl się zwolna 
wzdłuż trotusru uli J  Joubert; 
p o s ta w sz y  kiUcansśel© kr©feów, 
wracał się znowu, aby n :e stra­
sie z cezu hotelu indyjskiego. 
Chwilami p-rsysta^-al w br.rai© 
dymu, naprzeciw poiożsnego.

Ubiór, jaki miał na sobie, po- 
gwaiał mu chodzić, wracać za 
trzymywać się, bez »wrós«nia 
aa  siebie niczyjej uwagi Prze­
chodnie w rzeczy samej brali 
g y za. miejskiego strażnika, b ę­
dącego na skubie.

G iy tak śeide strsż swą w y­
pełniał, c e s  wydawał mu się 
nieske-Aczea^e długim. Cii kilkę 
minut dobywał zegarka, spo- 
giądając nań, poczym sial spoj- 
rzenia w odieglość ulicy Jou- 
bert’a5 spoddewając s ę ujrzeć 
powóz obładowany bagażami, 
a w n;m podróżnego, na któ­
rego t*fc oczekiwał.

1) k«8®r» przejazdu koleją 
pokryw ają przyjęci z  własnych 
funduszów i od daia wyjazdu 
z m iejsca zam ieszkania w cią­
gu trzech dni pozostają na 
własnym  utrzym aniu.

2) przyjęci otrzym ują na miej­
scu wyżywienie w nafcurzm we­
dług tabeli I (a w ięc nsjlep- 
srei), iim aodursw snie, składa­
jące się: z koszuli flanelowej 
lub drelichow ej, spodni dreli­
chowych, owijaeze, trzewiki, 
furażerka, chlebak, meaMŻka, 
pas głów ny> ładow nice, na po­
krycie w ydatkó w — ryczałt, w 
wysokości żołdu szeregowca,

3) przyjęci przy zgłoszeniu 
się w obozie winni posiadać: 
») zezwolenie piśmienne rodzi­
ców, b) św iadectw o lekarza 
szkolnego, członkowi® stow a­
rzyszeń wojskowo wychów, 
przez lekarza powiatowego, 
stw ierdzające, źe mean®' p rze­
szkód przyjęci® do obozu kan­
dydata.

4) przyjęci kandydaci winni 
posiadać przy sobie legitym a­
cje szksla® lub stowarzyszenia.

5) przyjęci winni być zaopa­
trzeni: w  plecak, dwie zmiany 
bielizny, łyżki, kac (jak© drug), 
przybrsry do szycia, ołówek i 
trochę papieru, ściereszfei, my­
dło szczotka do rąk, przy bory 
do mycia zębów, pantofle, przy 
bory do czyszczenia obuwia i 
ubrani®, kubek, ew entualnie ma 
niarfcę.

N iewypełnienie prsez kan­
dydatów  pow yżej podanych 
punktów w  całej rozciągłości, 
m oże spow odow ać nieprzyję" 
ci® do obozu

Z  Zagłębia przyjęto: zs  z w. 
strzeleckich I, z IX k mdy o- 
kręgu z w- harc. polek. 12, 2
psństw , sem. naucz. 14, z w. 
szk. resln. w  Będzinie 26, ze 
szkoły techn. w  Sosnowcu 20,

—■ Drssga gadzina!.,. —■ wy; 
szepnął Co to znaczy? On już 
eddawna teyć ta pow inien.. Co 
się tam stale?

W chwili, gdy stawia! to za­
pytani©, dostrzegł nagle dużego 
fiakra % galeryjką u wierzchu 
jadącego od strony Gh&ussea­
ts’Au tin, a skręca ąe? go na uliCD 
Jgubert, O w fiakr, zaprzężony 
w dwa mał® bratańskie koniki, 
szybko jechał.

Na wier chalku widać było 
pr^yinscowaae dwa żółte, skó­
rzane crferki, pokryte reilioZ' 
nym isrtkam i różaskalsroweg® 
parteru, % któryeh więksi* 
®aęśe nosiła gig sum statbó^ 
paro wy sk i dróg źelarnysh róż­
nych krafów

Arnold wzdrygnął się poffi' 
mowo! ni®.

— Byliefey to on? ~  rzeki 
zet. ha.

I napuścił aż p© oszy swój 
kaptur, ażeby okryć cienie01 
wyższą ęzęśd twarzy.

C. Ł  a.



t  2'ego kima. psństw, w  So*
(QOWCU I .

Wyżej podane organizacje i 
$tkoiy otrzymały specjalne roz- 
kasy,- celem  wysłania swych

Nasze sprawy.
0 M w e nwMlt

Zagłębiu grozi przeniesienie 
sądu okręgowego do C zęsto­
chowy. Misusterjum spraw ie 
dliwości zgodiiło  się bowiem 
na pozostawienie sądu  okręg® 
wego w Sosnowca, ale pod  
tym warunkiem , że m iasto p o ­
stara się o przyzw oite pomiesz* 
czeni® dla sądu, poniew aż dzi 
siejszy lokal, istotnie nie odpo­
wiada najprym itywniejszym  wy 
msganiom wygody i hygjeny, 
nie m ówiąc iuż a  estetyce. 
Sądzę, że punktem  honoru dla 
naszego m agistratu, dl® rady  
miejskiej i obywateli m iasta 
Sosnowce powinno być w ypeł­
nienie żądania m m isterjum  i 
utrzym ania sądu w Zagłębiu

Dlatego zw racam y się z go­
rącym apelem  do ojców n a ­
szego m iasta—m ech rąbią, co 
chcą—niech na ten  cel obm yś

IlOHRH
Kalendarzyk.

Dziś P io tra i Paw ła.

29 ju tro  Paw ła.

W sdh. s!etńe® 4 m  33
czwartek

Ze.ah. 8 m  29

M Ś Ź  po Sossoskd.
W teatsras©.

P o d ró ż u ją c  p o  S o sn o w c u  
P o e ty c k ie j sz u k a m  w e n y ,
G d z ież  ją  zn a le ź ć ?  C h y b a  ty lk o  
W  m u ra c h  c h ra m u  M e lp o m e n y

M ocne sc e n y  w  n a tc h n ie ń  d o b ie  
Ż y c iu  p ió re m  są  w y d a r te .
D reszcz  ro z k o sz y  b u d z ą  w  d u sz y . 
W o łasz  w ię c — E v v iv a  T arte!

G d y ś w  te a tr z e ,  w n e t  z d u m ie n ie  
O tw a r ło  c i g w a łte m  u s ta  ...
T y ś  s ię  s p ó ź n ił ,  a  w id o w n ia
P rz e ra ź liw ie  je s z c z e  p u s ta .

P o  n a m y ś le  s ia d a s z  sm u tn y ,
C h o ć  n a d ę te  c z y n isz  m in y ,
Z a ra z  ja k ie ś  „ o k o “ b ły ś n ie  
W  je d n e j  z w ie lu  d z iu r  k u r ty n y .

F ak t te n  z c z o ła  n ie  ro z p ę d z i  
M e la n c h o lji sm ę tn e j  ch m u ry : 
P a rsk n ie sz  śm ie c h e m , g d y  z a s ło n a  
P o d n io s ła  s ię  ju ż  d o  g ó ry .

S cen a : sa lo n ... d z iu ry  w  p łó tn ie ;  
Im itac ji d e g ra d a c ja .
T y ś  d o m y ś ln y  —  w ie s z  a d ra z u ,
2 e  to  p e w n ie  dek© ra c ja .

S łu c h a sz  s łó w  n a d o b n e j sz tu k i.
L ecz  n a  sG enie d ź w ię k  z a m ie ra .
Z a  to  b rz m i ci c ią g le  w  u sz a c h  
S ilny , c z y s ty  g ło s .... su f le ra .

Ć W IE R K . 
je ź d z i ł  C w ie rk  p o  n a s z y c h  d z iu ra c h . 
D ziu r w  S o sn o w c a  s z u k a ł  m u ra c h , 
D rż e li p r z e d  n im  w ie lc y  m a li.
A ż  s ię  p o  n im  p rz e je c h a li .

(P rz y p ie e k  z e c e ra .)

Jeździ? , j e ź d z i ł  a ż  n a re s z c ie  
Z a  łu ż e n ie  w p a d a  w  m a tn ię : 
D e lik a tn ie  w s a d z a ł  sz p ilk i —
D o s ta ł  k ijem  d e lik a tn ie .

(P rz y p ia e k  m a s z y n is ty .)

Ż ą d a n i a  p raco w n ik ó w  
po cz t i te le g ra f ó w . P ra c o ­
wnicy poczt i telegrafów  wy 
•ta w iii sow e żądania. Ż ąda ją  
®ni.' aby najniższa pensja wy- 
oosila 60 000 mir. m iesięcznie, 
**» otrzym ujący dotychczas 
(5 C00 rak. m r ją otrzym ać do 
datek w  wysokości 15,000 mk.
* ^ y d t i a ty  i u rz ę d y  w  wo« 
J e w ó d itw ie  ś lą sk im . N a .-»
••el&Mtów wydziałów w woje 
wództwi® śląskim  itianow sno  
®«stępu{ąc« osoby: naczelnik 
Wydzi8Ju prezydialnego p. So 
Polewski, członek prokurotorji

członków i  oczni, którzy znają 
się stawić dnia 1 lipca b. r. w 
m iejscowości Roztoka, st. kol. 
Rytro, lin ja kolejowa Ksaków- 
Nowy Sącz Rytro.

części to spraw y o pobicie lo ­
katora przez gospodarza i od* 
wrotnie, przyczyn w drugim 
wypadku skutki pobicia są dar* 
leko dotkliwsze, w ięc i wyroki 
surowsze, co podajem y ku prze­
strodze lokatorów no i gospo­
darzy, Jsko dowody rzeczowe 
sądy posiadają całą kolekcję 
zębów.

N arzeczo n y  o s z u s t e m .
Przed kilku dniami, narzeczony 
H eleny G zamieszkałej .przy 
ul Piłsudskiego nr. 74 niejaki 
Salomon Maradelberg skradł bi 
żuterję, wartości miljon m arek 
i um knął do W arszawy.

W czoraj ns skutek w ysłanych 
za uciekinierem  listów goń­
czych M andelberg został w  
W arszaw ie aresztow any.

©rtodofeslści czy terro
ryścIT  N s ekiit®fe w yjaśnienia 
„Organizacji żydów  ortodok­
sów" % Dąbrowy dsim szą nam, 
i® jednak poszczególni człon­
kowie tej organizacji używają 
terroru  względem  postępow ych 
żydów, czego najlepszym  d o ­
w odem  są trzy protokoły p o ­
licyjne o aw antury i terro r na 
stacji kolejowej w D ąbrow ie 
przeciwko „rozpustnikom ", jeż 
dżącym  w sobotę koleją.

Ubolewanie ortodoksów  n®d 
w stępow aniem  młodzieży po* 
stępow ej na niepraw idłow e to 
ry, doprow adzające tą  m ło ­
dzież de  „bezbożności i raz* 
pusty" jest arcykom iczne jeże ­
li się zważy, że „bezbożnością 
i rozpustą" zasalan i ■ nazyw ają 
naw et m łode psry , kwestując© 
wspólnie na cele dobroczynne.

C s do opowieści © p. M., 
grzm ocącego synów powrozem  
za to tylko, śe  pozwaiili sobie 
być w te&tfza na sztuce ż y ­
dowskiej, to autorów  o d sy ła ­
m y d© pism  żydowskich, gdzie 
przekonają się, że redakcja  
„Iskry", absolutnie pod tym 
względem  ni® została mylni© 
poinformowaną.

Z am iast organizować nagan­
ki i robić burdy, zm ierzające 
do wstecznictwa, lepiej esłoa- 
ków swych zam iast w  ‘ta l  ran­
dzie, w ięcej ćwiczyć w  pis© w- 
ni polskiej, a w ów czas „spr® 
staw ania" w ypadną bez błę- 
dów ortograficznych i styli 
stycznych.

O j, t© protftkcyjfei. D ono­
szą nam, ze w  D ąbrow ie na 
stacji przy otrzym ywaniu w® 
-gonów przyjął się zwyczaj p ro ­
tekcyjny, który zwykle t r z y  
wdzi handlujących węglem 
biedniejszych i uczciwyah W  
spraw ie tej otrzym aliśm y © 
bszerniejssy m ateriał, którego 
narazi® nie użytkujem y w  n® 
dziei. że system  ten zostanie 
usunięty, - gdyś zdem obilizowa­
ni żadną m iarą ni® m ogą być 
krzyw dzeni zosztem  paskarzy 
i bjen w ęglowysh.

2 ł© d sieJ  k ie s z o n k o w y .
W czoraj o godz 9 rano, a a  
stacji Sosnowiec, » m  »rzv ul. 
Piłsudskiego nr. 45 W olf W «j- 
ab erg skradł W łodzimierzowi 
Fiodorukowi szegssrak. srebrny z 
dewizką złotą

Poszkodowany przyłapał zło 
dzi* ja za rękę »® gorącym  u- 
czynku i oddał w ręce policji.

K o s t  " w o n ie n ie .  Z t mie<sz 
fe&ły w Dąbrowie A leksander 
W. roztrwonił sum ę 21 ty a 500
mk. z  fundussów zebranych na 
repatriantów . Spraw ę o roz 
trwonienie skierowano na dro ' 
gę sędową.

P o ż a ry . W e wsi K om oro­
wie pow raiechow ak' z podpa 
lenis spłonęły zabudowami* go 
ępodarskię M erjsnny W ojtow i­
czów ej. Spaliły się również 
sprzęty dom ow e wartości 200 
tys. mk. Ogólne stra ty  wyn® 
szą około pół m iljcna m»rek. 
Podejrzany o podpslenie Jan 
B. został aresztow any. Dalsze 
dochodzenia w toku.

— W e _ wsi Z* lepie, pow. 
miechowski z niewiadomej- przy­
czyny spłonęły cztery zabudo­
w ania gospodarskie: Jakuba

Bitka, Jana Klika, Piotr® BI;tka 
i Józefa Krzaczka. S tra ty  w y ­
noszą z górą miljon m arek.

Ź sądów.
S ą d  O k rę g o w y  w  S o sn o w c u , n a  » » •  

s ji, w y ja z d o w e j w  M ie c h o w ie  w  dniu  
21, 22  i 23 c z e rw c a  b . r . r o z p a try w a ł  
n a s tę p u ją c e  sp ra w y .

A n d rz e ja  G o n d k a  1. 19 z  P rz y ­
s ie k i, o sk a rż o n e g o  o to  ż e  30  s ty c z n ia  
1922 r. w  P rz y s ie c e  d o k o n a ł  u s z k o ­
d z e n ia  p rz e z  p o d p a le n ie  z a m ie s z k a łe g o  
b u d y n k u  s ta n o w ią c e g o  w ła s n o ś ć  J a n a  
W y d y m u sa .

S ą d  p o  u d o w a d n ia n iu  o sk a rż o n e m u  
w in y , s k a z a ł  g o  n a  ro k  c ię ż k ie g o  w ię ­
z ie n ia , z a m ie n ia ją c e g o  d z ie ń  p o p ra w y  
z  p o z b a w ie n ie m  p raw .

—- F ra n c isz k a  W ło d a rc z y k a  1. 25,
m ie sz k a ń c a  w s i K ro p id ło  i J a n a  P o d y -  
m ę  o sk a rż o n a g o  o  to  ż e  26 p a ź d z ie r ­
n ik a  192! r a k u  w  K ro p id le  p o w . M ie ­
c h o w s k ie g o  d z ia ła ją c  św ia d o m ie  w s p ó l ­
n ie , p o d  w p ły w e m  s i ln e g o  w z ru sz e n ia  
p sy c h ic z n e g o , a  m ia n o w ic ie  p o d c z a s  
b ó jk i  n a  w e s e lu , d o k o n a li  z a b ó js tw a  
M ic h a ła  S ie d m io g ro d z k ie g o .

S ą d  z w o ln ił  o d  w in y  o sk a rż o n e g o  
P o d y m ę  n a to m ia s t  u k a ra ł  o sk a rż o n e g o  
W ło d a rc z y k a  w ię z ie n ie m  n a  p rz e c ią g  
2 -c h  la t  z p o z b a w ie n ie m  p ra w .

£  t e a t r u
(K o m u n ik a t io a t r a ia y j

D z iś  w  c z w a r te k  p o  p o łu d n iu  e  g. 
4 .15  „ M a łk a  S z w a rc e n k o p f" ; w ie c z o ­
re m  „ P a n n a  z  s a m o c h o d u "  c z y li „ Z a ­
m e ld o w a n a  z  w ła s n y c h  fu n d u s z ó w " , 
p rz e w y b o rn a  fa rsa , n a  k tó re j  k to  c h c e , 
c z y  n ie  c h c e , —  śm iać  s ię  m u si.

W  p ią te k  i s o b o tę  p rz e d s ta w ie ń  n ie  
b e d z ie .

„M a łk a  S z w a rc e n k o p f"  w  Z a w ie rc iu  
g ra n a  b ę d z ie  w  n a d c h o d z ą c ą  s o b o tę  w  
te a t r z e  „ S te lla " .

„ N o c  lip c o w a "  w  D ą b ro w ie  g ra n a  
b ę d z ie  p o ra ź  p ie rw s z y  w  n a d c h o d z ą c y  
p o n ie d z ia łe k  w  te a t r z e  „ K o m e ta " .

„ M e d a l T rz e c ie g o  M a ja"  w  B ę d z in ie  
w y s ta w ia n y  b ę d z ie  p o ra ź  p ie rw s z y  w  
n a d c h o d z ą c y  w to re k  w  te a tr z e  „ C o rs o " .

Nasze kina.
S o s n o w ie c

Z A C IS Z E  „ U ro c z y s to śc i  g ó rn o ś lą s k ie ” . 
O A Z A  „ P o  c ię ż k ic h  p r ó b a c h ” .
S F IN K S  „ D o lin a  p ie k ie ln y c h  w ró t" .

B tąd sin
C O R S O  „ S k a z a n ie c  z C a y e n n e ,,.

D ą b r o w a
O D E O N  „B itw a  n a  c z a rc ie j  s k a le ” .

l  pssIetMn rody 
miejskiej.

Sosnowiec, 28 czerwca.
Najważniejsze spraw y porząd* 

ku dziennego enegdajszeg© po ­
siedzenia rady miejskiej dla 
braku quotum  snów rozw aża­
ne być nie mogły.

K arygodnie lekcew ażą p rzy­
jęte  przez siebie obowiązki nm* 
stępu jsy  *aóni: Iogster, Siwiko- 
wet, P łatek, Perzanow ski, Szklar­
ski. S*rtlc, Tom ecki, W ajs, 
H em burgier i Krawczyk.

Przystąpień® do d y sk u s ji nad 
w t)io«k*in i n a g ły m i m agistratu 
i rassd sprawam i, zdjętym i z 
obrad Eecsłsgo posiedzenia.

I) Dokonano wyborów jed- 
oe?o  przedstaw iciel* rady  miej • 
skiej do feomiuji opiniodaw czej 
w  spraw ie redukcji m iejsc 
sprzedaży papojów  alkoholo­
wych; 2) uchw alono przenieść 
nareszcie chorych ze szpital® 
miejskiego przy ul. A leja, nie* 
odpow iadającego Ksjpr.rmityw- 
niejszym w ym aganiom  do szoi 
tala  huty „K atarzyna" m® Pe* 
kinie; fusdusze nt* ten ee! po­
stanow ione w ydatkow ać w  gra* 
jsi-ftffich budżetu; spraw ę utw o­
rzenia przytułku dla chorych 
nieuleczalnych i oołołoic u* 
cbw sleno rozw ażyć po przed- 
s*-awienm budżetu p rzez  m»- 
g istrrt

Z, kolei - zostały rozpetrzon® 
spraw y c b j ę * ® porządkiem  
dziennym. Rozpatrzeni© sp ra­
w y pedw yiszenia  poborów  p ra­
cownikom miejskim - postano­
wiono odłożyć do następnego 
posiedzenia Spraw a ts  wiana, 
być jednak załatw iona b ez ­
względnie, gdyż drożyzna w z ra ­
sta  niepomiernie.

W  spraw ie teatralnej, tak 
żywo obchodzącej społeczeń­
stw o miejscowe, uchw alono z a ­
żądać od dyr. teatru , p, C zar­

neckiego, całego zaległego po­
datku miejskiego; gdyby jed­
nak dyr. Czarnecki zrezygno­
w ał z prow adzenia teatru na­
dal, tj od dnia I września, p o d a ­
tek  ten  ulegnie umorzeniu..

_ N astępnie uchw alone w ypła­
cić 3 pracownikom  ©dazkodo 
w anie w  sumie 129 900 mk. za 
ich rzeczy zagubiuise podczas 
pożaru biur ta®gistrstu

G orącą dyskusję wyw ołał 
waiosek R&giatr&tu w  palącej 
spraw ie zorganizowania sta łe  • 
go pogotowia pożarniczego, do 
którego komis;® do spraw  o- 
góinych zgłosiła swój następu* 
jący w niosek dodatkow y: w o­
bec znacznych w ydatków , p ro ­
ponow anych przez k o m i s j ę  
przeciw pożarow ą dla utrzym a- 
n?& pogotowia pożarniczego 
przy ochotniczej straży m ie j­
skiej, komisja zw raca się do 
m agistratu  © opracow anie o d ­
pow iedniego projektu i preii- 
nsmarsa budżetow ego na rok 
przyszły. W niosek zorgsnizo 
w ania pogotow ia został uchw a­
lony.

W pioski złożone w spraw ie 
straży ogniowej przez ław nika, 
p. Drzewieckiego, postanow io­
no odesłać do msgistr&tu wraz 
z  uchw ałą powyższą, poczym  
posiedzenie zam knięte.

KCMaVIKSWIMaaDSSBSlOBMMCCT

Ostateie wiadomości.
(P ra e s  telefo®  z W arsz aw y )

W arszawa. Dziś a godz. 10 
r*».o odbył p. Śliwiński feonfe- 
rencję z p. AL Skrzyńskim w 
spraw ie polityki zagranicznej, 
P. Skrzyński zastrzegł sobie 
decyzję do godz. 5 p a  połu ­
dniu. U trzym uje się pogłoska, 
śe  m iniaterjum spraw  zsge. o- 
hejm ie obecny m inister robót 
publicznych p. Narato-«*iez. W 
takim  razie 'tekę robót Dublicz- 
nych m iałby objąć in i Rcaweń* 
sfci z Przem yśla, W obec m e- 
dojścia do porozum ienia z min. 
Michalskim prezydent Śliwiń­
ski rozpoczął pertrak tacje  w 
spraw ie teki skarbu z podse- 
ferętsrEem stanu p. M arkow ­
skim,

K snfsrsnsje  ts  w  . spraw ia 
obsady  m inisterstw  m «ją być 
ukończ na dziś popołudniu tek, 
by naczelnik państw® mógł 
wieczorem  podpisać d sk re ty  
nom inacyjne.

W  arg~®ws3.. U trzym uje się 
równie i  pogłoska, śe związek 
ludowo* narodow y sta ra  ssę u 
silnie o stw orzenie większości 
centrowo prawicowej, na*wypa- 
dek obalenia gabinetu p. Śli­
wińskiego ns plenum  sajsnu.

W arszaw a. Jtó©  o gods. 10 
rano  przybyw a do W  arszaw y 
w ycieczka dziennikarzy szw aj­
carskich.

%'arazaw®, P . Ponikowski 
zaraz p© objęciu urzędow ania 
przez now y rząd pow róci s
pow rotem  na efcaaowisk© pr©- 
fas©?® politechniki w arszaw ­
skiej.

W arszaw a, Z apow iedziane 
wczoraj p lenarne posiedzenie 
sejmu, rozpoczęło się dziś o g„ 
12. Na w stępie postaw ił poseł 
Barlicki wniosek © odroczenie 
posiedzenia do wtorku z  p o ­
w oda nieobecności rządu.

W   ̂glosow aniu większość 
ośw iadczyła się za odrocze­
niem.

W  kuluarach sejm owych n- 
trzy mu ja się pogłoska, żą mi­
na o zerw ania ko&t&ićtn z min. 
M ichalskim nie jest jeszcze 
wykluczona, że p. M ichalski 
d a  się ."kłonić do' ebjęcia teki 
skarbi-,

■WSW Itr Ultima I ■■ iś in s ia fa iiu

Giełda urzędowa.
Dziś a s  giełdzie warszaw- 

skiej w aluty obco ssstowano; 
Dolary — 4595 
Franki 385.50 
Fonty asterlingi — 2QI50 
Marki aśsm. — 13.30 
Korony ahstrja'dde 24.75 

„ czeski® - 88,75.

uiutecznelei p S te g j
Sosnowiec, 29 czerwca.

lą jakie podatki, ale niech lo­
kal będzie, musi się znaleźć, 
ho jest tego ogromna potrzeba. 
Sosnowiec musi się zdobyć na 
gm ach dia sądu okręg©wego, 
a m iasta Czeladź i Będzin na 
gm achy d la szkół państw® 
wych. P ęd  do ©światy w śród 
ludu włośejsńskisg® i robotni­
czego jest wielki, inteligencja 
Zagłębia liczna, a miejsc w  
sskolaah psństw ow yeh t a k i  
brak, że na 60 m iejsc w alnych 
w gimnazjum zgłasza się z gó 
rą  500 kandydatów .

G dyby te  nasze bogate Z a ­
głębie zdobyło się na gm achy 
dla szkól, rząd  przychyliłby się 
do potrzeb  ludności i czkały 
państw ow e otw orzył. Niechże 
Czeladź i Będzin pom yślą o 
tym  koniecznie.

h r. fen.

z Krakowa; adm inistracyjnego 
p, Kempka, adwokat z Górne- 
go Śląska; skarbu p. Pawlak, 
n&dradca skarbow y z Cieszyna; 
szkolnego o- Kopeć, dyrektor 
zakładów  Hsilczyńskieg® w So­
snowcu; zdrowi® p. dr. Rostek, 
działacz górnośląski; w yznań p. 
Patryk.

Dyrektorami sam odzielnych 
urzędów  zostali: kolejnictwa
inż Sikorski; poczt i te legra ' 
fów dr. Kusitze; sądu Bocheń­
ski. prezes sądu apelacyjnego 
w Cieszynie; górnictw a p. Ma- 
laski z Krakowa.

O ra tu lae ja . D ow iadujem y 
się, że wszyscy w iceprezyden­
ci m iast Polski wysłali do p. 
Śliwińskiego, swego byłego ko­
legi, depesze z gratulacjam i z 
raaji jego wyboru nm. stanow i­
sk© prezydanta ministrów.

Z e  Z w ią z k u  f lo r ja ń s k ie -  
flO, W  niedzielę, dnia 2-go 
lipca 1922 roku na terenie stra­
ży fabryki D .etla odbędą się 
zsw©dy konkursów® straży po­
żarnych pow iatu będzińskiego, 
Uifciał w zawodach nieobowią- 
zujący, natom iast wszystkie 
straż® winny w ysiać drużyny 
ze sztandaram i i orkiestr® mi 
możliwie w najliczniejszym akia 
dzi®. Regulam a  zawodów zo­
stał rozesłany wszystkim s tra ­
żom  okólnikiem, program  na­
stępujący:

zbiórka o 8-sj rano na placu 
fabryki UietU;

9 ta przyjęcie raportu  przez 
preaess okręgu';

9 m 30 nabożeństw o w ik o - 
aciels aa  Pogoni;

10 m 30 dekoracja jubilató w; 
„ 10 m. 45 zawody.

W ycieczka d o  R ab sz ty n a .
Sekcji® ts ł r jw e k  D oaiu indo ­
wego ur? ąd«a w dniu 2 lipca 
r. b. wycieczkę tow arzyską do 
R absztyna i okolic, urozm aico­
ną 2 »baw®sisi. Z b ió rka  n» dw er 
cu o godzssie 8 m n 40 w dn. 
2 lipce, pow rót wieczorem.

Zapisy przyjmuje gospodarz 
Dom u ludowego codziennie w 
gedzii ai h wieczorowych de  dn. 
2 Ispea

W yjazd d o  o b o z ó w  le t ­
nich. Zaw iadam ia s>ę, iż zbiór* 
ka na wyjazd wszystkich kan ­
dydatów , przyjętych przez D. 
O  K nr. V  Kraków, odbędzie 
się w w ątek  dnia 30 b. na o 
godz. 17 — 20 w pociągu id ą ­
cym d« Granicy.

K to  i o  co s ię  s ą d z i. P o ­
łow a spraw  w ufcszy&h sądach 
pokoju jest w niesiona przez 
poiicję za nieporządki w do 
mach; reszta  w  przew ażnej



■•-Majster narzędziowy
11
19
11

<M
OJ

Hi
Kupno 1

20 mk.
sprzedaż
za wyraz.

P u iy a ie m li  Jónf zgubił kartę pc- 
* wołania, wydaną przez PKU Ne- woradorosk.   3-2

*°it

Do •pracdania motor naftowy 10 kon 
nej aily w dobrym •tani©. Wiado* 

znoić B. Freibarg. Będzin Stary Rynek 
Nr. 26.   2 2

Do sprzedania cegła ręozsa i maszy­
nowa oraz wapno około 400 korcy. 

Wiadamaić Cogielaia pod Będzinem 
Mostowa 8 Polsko Amazykaóskie T o­
warzystwo  ̂^

p o s z u k i w a n y
z długoletnią praktyką do prowadzenia warsztatu narzędziowego.
Wymagane wykształcenie techniczne i wielkie doświadczenie w wyrobie 

ijgj wszelkiego rodzaju narzędzi i sztanc.
ngj Sp. Akc. fabryki wagonów „W A G O N ” w Ostrowie (Poznańskie). ^  ^  _ ________
m m m m m w w w m m m m w m w m m m m w m m m w m m m w m m m m m m M M  ż  '" " i* '

Oklep spożywczy do sprzedania miesz-
0  kanie pokój z kuchnią ul. Kaliska
Nr. II w Sieieu 3-3
pianin©  raijl«s»ssg®j fran-
1 cuskieg firmy caarn© 
krsya©w© fani® sprsedam  
Towarowa 9. m. 8. 1*1
J^owez jnęsEi

Kantorowi c i Denial 
wołania wydaną 

dzin.

zgubił kartą pc 
przez PKU Bo-

S-2
AJajfeld
1 ’ dftnv

Gienia zgubiła paszport wy­
dany przez Magistrat m. Będzina.

3-2
‘"Taginęło tjm cian w t legitymacja wyd. 
-*-* przez Mag. m. Sosnowca e n. 29 lip- 
ca 1921 r. za Nr. 1510 na imię jakóba
Bindera. 32

Ważne dla wszystkich! 748-4-2 Ważne dla wszystkich!
Otraymawftsy przedstawicielstwo kilku pierwszorzędnych i "poważnych fabryk kołder i kap. 

a chcąc dać możaośś wszystkim zapoznania ssę z ’wyrobami takowych, postanowiliśmy sprzedawać 
detałicfflile p? cenach hurtowych.

Kołdry tak zwane koce pluszowe o podkładzie czyste] wełny w desenie, ’ekfeie, puszyste 
i cieple o kolorach praktycznych nfe pcdlegsjąeyeh zbrudzeniu. dadsą fecldry te latem pełne sado- 
welenle na wycieczkach i letniskach, simą zaś niezrównane są do przykrycia «lę. Z powodu swych 
deseni i kolorów służą ozdobą w sypialni Cena zn sztukę mk. 1 2 0 0 0 , za parę 2 8 .0 0 0 . Ta- 
Me same ciemne oraz be® deseni kesztują m k. 6 .0 0 0  i 8 .0 0 0  za sztukę.

Posiadamy rów«?eż pikowe kapy na łóżka w ślicznych kolorach i deseniach po mk, 6 ,0 0 0  
sztukę, para 11.500.

.Za opakowanie i przesyłkę dolicza się 800 mk. niezależnie ed ilości sztuk
Zar iejscowym klijeutom wysyła się pocztą bez zadatku za pobraniem pteei się przy odbio 

rse zamówienia.
Adresować da W arszawskiej Spółki M anufakturowej w  W arszawie, Jasna 18 20 .

damski sprzedam za - 
raz. Wiadomość „Iskra” Pąbrewa.

3 3
TiardTduży dwustronny jest do sprze­

dania. Wiadomość „Iskra” Dąbro
3-2

B
/^kazyjni® sprzedam sikawki strsżae 
%.) kie na wózku (pompa mosiężna no_ 
w*) 20 pił gatrowyeh \5„® m/rax!50 
mim pompy studzienne i m  szybiki, 
zlewy i t. p Dąbrowa Górnicza Redan 
Kamienna 5 Konicki.

Znaleziona papiery Jana Gosiewskie­
go możne odebrać. Pogoń, ul. Orla 

Nr 35. Anteni Chrapka 3-3

Teofilowi Hetlowi skradziono da. 6 
maja 1522 r. dowód osobisty wy­

dany pi zez gai. Wancerzów, kartą de 
mobilizacji 4 go pułku leg poi. Upra­
sza się o zwrot dokumentów ? Zygmunta 
Słowikowskiego do „Iskry” Sosnowiec,

3 3
j^agiaął paszport Buruch Dawida Bo- 

luchowskiego. Znalazcą proszą o 
zwrot. 3 3

Hermanów i Rychterowi skradziono kar­
tą pobytu wydaną przez Starostwo 

w Będzinie, książką od emerytury ( 
paszport niemiecki wojskowy. 3 3

elana Baran zgubiła paszport nie­
miecki. 3 3H

Zarząd Banku Spółdzielczego w Sosnowcu
IF' (z nieograniczoną odpow iedzialnością),f9X2v&55$ł?‘~ ' • '■
powołując się na art. 41, 43, i 44 statota, mniejszym zawia­

damia pp członków Banku, ie  doroczne

ZMOMADZEHIE C9ALHE
e z t O H K Q ®  i

edhędt-le się we czwartek dnia 29 czerwca 1922 r. punktualnie 
o gedzieie 4 po ęol w sali Polskich Związków Zawodowych 
przy ulicy Mariackiej Nr 1 w P o g o n i ,  z następującym

porządki©m dzienny m:
1) ragajenio .zgromadzenia I wybór prezydium.
2) Odczytanie proł fcufu poprzedniego Zgromadzenia
3) Sfrawczdanie Zarządu Rady i Komisji Rewizyjnej z 

daia/alcości Baróu za r»fe 1921
4) Prssyjaeie i .^stwierdzenie sprawozdania i bilansu za 

rek 1921, wraz z podziałem czystych zysków:
5) Wybory.
6) Omówienie budżetu Banku zs rek 1922.
7) Woicski władz Banku i
8) Wnioski e«i©nków.
UWAGI: 1) Zarząd przypominając, ż© Zgromadzenie 

Walae stosowni# do art 46 statutu, odbędzie się nieodwołalnie 
w terminie znaczonym wyżej, be?-- względu na ilość obecnych, 
prosi pp człenków o liczne stswienie się

2) Zarząd uprasza pp. członków o składanie wniosków 
do biura Banku, na trzy dni prsed Zgromadzeniem, gdyż wsio 
ski, fetóre wpłyną -p* tym terminie rozpatrywane nie będą 
(art 50 statutu.
liT '* Zsrsąd Banku S p ółd zielczego  w  Sosnow cu.
Dyrektor M . Sakowicz, W . Dyrka, W . Jeżewski W . Szklerski.

i
Ministerstwo W. R. i O. P organizuje w b. r pra­

ktyczne- kursy metodycaue dla kaiiGydatów zawodu 'nau 
c&ycielskiego, pragnącym - poświęcić się pra«y w szkełach 
powszechnych

Kursy tak-e cdbęćą się w Kielcach, Makowi© Mazo- 
wieck-m, r u  tusku, Kok, Łcdsi, Pabjtinicach i SRrsdiu 
w terminie od dnia 14 lip*a do dnia SO września 1922 r. 
oraz w Suwałkach i Ostrowi Mazowieckiej od dn. 1 iipca 
do ds), 31 sierpnie 'b. r.
i- Padania o przyjęcie na kursy należy wnosić wprost 

- do Inspektoratów Szkolnych ty- h pewi&tśw, w których 
odbędą się bursy. Do podeń mieży dołączyć świadectwo 
z ufet ńczenia conajmniej 6 eiu klas s:-kcły średniej i świa­
dectwo zdrowia, wystawione p r m  lekarza powiatowego.
800 |  j; INSPEKTOR SZIOLKY:

J. GRABOWSKI.

Skład olsjśw i smarów |

i  F. K L E P F I S Z
SOSNOWIEC. Nowokośeielna 
vi» a vis Dworca Dęblióskieg® @ 

Biuro Małachowskiego 4. Tel. 168 ^

! kupuj® k ażd ą  ilość § 
b e c ssk  p@ sm a ra th , m 
fe«nsE$mii®!i n a f c i e ,  j°® 

g  :: ć ied siacb  i t  p>. u *Ę

Qpriodam maszynąi aa sijcis; ssprycę 
^  do  kiełbas pojemności 35 funt®w 
miąaa. maszynę óo kręcania mięss; ko 
cioł wagi, dziesięciopudową. C«ay prey 
stępn®. Wiadomość a  Wincentego Strae-
lYiińskiego^fcagiaea.  .. 1
Cprżedam kuchenne sprzęty, Kościu- 
^ s zki 27. Rądzyńska Będzin.

Harmonja chrom»tycz»a nowa na 24 
basy firmy „Leonard.®” okazyjnie 

do sprzedania Pogoń Orla Nr. 3 3.

Masnijikowi Franciszkowi skradli pasz­
port, wydany przez gas. Międznr. 

zaświadczenie z gai. Międzno. 3-1

Bazyli Śachniewicz zgubił kartę woj 
ikonę wydaną pracz PKU. [.Będzin,

M

B t

R
D

L O K A L U
lubakł®dająceg«- eię ss 2 ch 

1-ge pok©j» z kuchnią
POSZUKUJE się ®d zaraz, możliwie 
w śródmisściu. Ce»a nie krępuje. Po- 
średnictwe wynagrodzę. Zgłoszenia
dla: J. Czupiała, Sosnowiec, Hetel An­
gielski, pokój nr. 9, (ul. Moarzejowska 

nr. 5).

ower iużywauy spraodssn. 1 Pogoń, 
Wazka 4. .„ li......

o sprzedania pot msrgi P̂ l®* po ® 
— 1 żonie bardzo korzysta®, na Pegnai- 
Wiadomość! Pogoń. Węłka 4.  1

Flower prawi® i*wz sprzedam, 
oomoić „iskra” Seano-joc. . j j__

D'”~o spra®damla m®t»p naf 
tow y 10 konn#j s iły  w  

d obr ym  staaiS®. W iadom ość 
B. Fr«lberg Bądslra, Stary 
Ryn»k Nr, 28,

2 2
L o k a l ©
20 mk. za wyras.

OFERUJEMY: 81 ’  ̂ 1
Pasty do obuwia, wszystkie kolory, 
Pasty do metali iodnawiania mebli, 
Klej® i lepniki wszelkiego rodzaju, 
Czernidło szewskie,
Esencję octową.

S p e c j a l n o ś ć :
Lepnik uniwersalny do klejenia par­

ce lany.
Pasta płynaa żółta.

Wszystkie artykuły pod marką
„ P R I M A " .

— Przyjmujemy zdslayofe agentaw. —
Sosnowiecka Fabryka Chemiczna 

„P R i M A “  Sp z »gr. odp. 
w S®snowcu, Piłsudskiego 130.

— — C«xiniki na ż^daaie. — —

P i k ó j  w Warosawś® 2  o s o b o w y  w  ć r o d '  

mieścin przy iataligenra*) rodzinie 
do wynajęcia na miesiąc® lub nece- 
Wiadamuść fabr. Deichsla u H. Kosza 
da. .... .......1 }  .

Samotny mężczyzna poszukuje j pokoju 
przy rodziąie ewentualni® rwspólne 

go mam m*szynę do |»*ycia o której 
mężna dowolnie korzystać pani samot­
nej lub panience, fcreskaw® ofrrty Ko- 
Hątaja Nr. U u P- Zalcbetga- * 1

Pomorze duży pakśj n® Heli do odstą­
pienia ns ssfci-asiąc li^ioc i sierpień. 

W iądtmośe Będzin, ul. Sączewskiogo 
Nr 13 1 piętro raiesshania 4. 2-1
n Ł » «  »M*P sgoływcao rassarsfei *
v  mieszkaui«m, pokój » k«ch«ią. Wi»-
domość - Sielc® ul 
dslsna Nowak.

Sielscka Nr. .2, Mag- 
1 1

Władysław zgubił kartę wojsko­
wą wydaną przez PKU. Będzin

3-1

Szyja Bełgiemaeher zgubił paszport 
wydany przez gminę Chnsbesz. 3-',

Skradziono dowód osobisty kolejowy, 
wydany w Częstochowie n» imię ' 

Wiktorji J aakóła. 2-1

Piotr Gąsior zgubi( Ikartę zwoła ienit 
wydaną przoz PKU w Częslocho- 

wie. 3 1

BIssikowi Janowi skradziono kartę de­
mobilizacji wydaną przss PKU. Bę­

dzin świadectwo ufcońezania Kursów P. >- 
lieyjnycb.________________________ '

Baranowicz Tola zgubiła paszport w. 
dany przez Magistrat m. omowca,

 ___   J-l
Juszcsyk Józef zgubił kartę pawołanif 

wydany przez PKU. w Będzinie 
_  ______  3-i

Bentkowski l':*tr zgubił kartę demo- 
bilizEcji i d*kum*nt podróży’ wy­

dane przez 2 pułk strzelców podhalań­
skich w Sanoku.   3 1
'7'ęginęłs, Jcon tram arka  wydane na kop. 

Hr Renard Jana Grudnia. 1-1

Soiciyn Piotr zgubił portfel, oraz książ 
kę z K r»y Chorych. 1 1

Łukasik. Franciszek zgubił kartę po­
wstania wydaną przaz PKU. B 

dzin ______

Zaginęła książka Kasy Chorych wy­
dana przez fabrykę Szena Bronisła­

wy Knap .

Bolek Piotr zgubił dowód osobisty- i 
kartę zdemobilizowania wydaną 

przez 20 p. p. Ziemi Krakowskiej.
- 7-1

Stanisław zgubił ksrtę poweła- 
ma wydaną PKU Będzin. 1 1

38 g K b i ® «
10 mk. za wyraz.
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r  f . ’ H e i m l i c h  £  B o t S i e  *|
§  g i f  m l s t r i c  d e k a r s k i ®  ®
J  Łt j  w  K atow icach, SchiIIors.tr. 18. T elefon  Ne 1679.

POLECAJĄ SIĘ DO WYKONANIA WSZELKICH 
|  ROBÓT DFKARSKICH, SPECJALNIE W ŁUPKU i f ,
* I W DACHÓWCE ,-AS RÓWNIEŻ R E P ARAC J I

1i ii. i i  I
z łaszami

n a ls t i iB iM  ii i  s p r a i l f l .
Wiadamelś „Iskra” lędzin

j
Py*;

uljan S ijra  zgubi! ty4ncz»»owe za- 
swiadezoai© demofeilśzacji, wydań©

pwlfe Leg w Dęblinie- 3 3

sub. 500.

if. M l Halsu
pow rócił i prsyjmuj®

od godz. 9 do 11 i od 3 7.
Gboroby wsaeryszns i slórne,

Będzin, Pî .c 8 go M- [a Nr 3.

% * m m m  m t m z m m . 9

Kresie izraol zgubił kastę powołanie. 
w.rda®ą przez PKU, Będzin dowód 

sisiibiity wydamy przez Magistrat m- Bę- 
dzina  ■-

Ctb .- a o w i W ojci-.chow s skrudi. jk s r tę  
powalaaia wydaną przez PKU. Bę 

dzivs '
( ^ in u l tw  Lipa zgubił dowód osobisty 

wydany przez Magistrat m. Będzina i 
bilet wojskowy.  „A"

Ss-Msepaa Sztaazefc zgubił k a r t ę  powo­
łania wydsęą przez PKU Będzin.

J &

I jossk Dsncygar zgubił paszport wjU 
8 dany przez Magistrat m. Będzina i 

karlę powołania wydaną w PKU Bę­
dzin. .. .

Jz ra e le w ic z  Jen k śe l z g u b ił k a r tę  tożsa­
m o śc i osobi*t® j -wycisną p rz e z  gm iaę 

S e c e m in , po w . W ło szćzo w ak ieg o . / w r ó ­
c ić  „lsfe-ra" D ąb ro w a .   1-1

Kru p a  S ta n is ła w  z g u b ił k s r tę  p o w o ła ­
n ia  w o jsk o w eg o , wydsnfij p rz e z  PKU

Busko. . j j  
ź^embrzyński Ludwik .zgubił dowód 
Cw osobisty, wydany przez Mag ctrst 
ni Dąbrowy^ _ _ _ _ _  łć L .

powo- 
wydaną prze® 
.Isksra” D ąbro-

_ _  _  M  _

zgubił do­
wód osobisty, wydsay przez Ma­

gistrat dg Dąbrowy Zwrócić „iskra" Dą­
browa. 1-1

Lejzorgen Fajwel zgubił karlę 
lenia wojskowego,

PKU. Będzin. Zwrócić

J_^imm»l Muszek jankiel

f t  t* & W ®
20 rak. za wyiaz

N
I

owak Teofil zgubił kartę -powełania 
wydaną przez PKU Będzin. 3 i

cek Fisze! z$uieił kartę puwołama wy­
daną przez ^Kfd ..Będzin, 3'2

Pcsaad^ I prae©
10 mk. 2f.a wyraz.

Potrzebna mas»k&.
So*ncwi®c

Wiademaść iskra
-» CfO»aet̂ vi»c 2 2
Klaucxycielka po*zukuje kor©5?eSycji 

podczas wakacji na maturę #»mina' 
ryjną. Zgłoszenia do „iskry*” *v Sosnow­
cu ped „Nanczyc-ieika3*. 3 3

posady w <;KaFskfer3fe ka- 
* ajerki «ks pcdjentkś. Wiadomcić 
,!?kraM Będzin. 3’ 1

Podrą z® Wimcenty zgub ł kartę po­
wołania (rocznik 1888), wydaną 

przez PKU w Będzinie i paszport nie­
miecki, wydany przez włada* niemiec­
kie w Grodźcu. 3 2

Antoni Mśehaso zgubił kartę zwtlsie 
nia wydaną pizez PKU Będzin.

i 2 _
D zepecki Mieczy.ław- zgubił kartą 
JDh cdroezania wojskowego, wydaną 
przez PKU w Będzinie. 3 2

Siemiński Zygmunt zgubił paszport 
wyd przaz Mag. m. Sosnowca, świa­

dectw® śl-isa akie.| 3 2
/~, ątkowski Ludwsk zgubł passport 
-D  wydany przez gmii&ę Szcz.kociny.

-  3 2
Borówka Jan zgubił kartę zwolnienia 

wydaną przez PKU Będzin. 3 2

Me turzy sts udziela lekcji, również ła ­
ciny, F Zakss. Dytlowska 2 no- 

prreciw cerkwi 4-2_

Ok«z;al fcarmonje pedałowe, półtono­
we warszawskie,, skrzypce, mando­

liny, bałsbajki, gitary, struny, akotdy 
cytrowe i wszelkie przybory do tako­
wych ii-eperaeję wszelkich istrumentóar. 
Kościelna Nr. 8 J. Kopeć. 2

Oridćm m  własność dziewczynkę nie ' 
chrzczoną 3 ęh mieei^czną Wiado­

mość Sosaowisć. Piłsudskiego Nr. 40 
u gaspodyni , 2 2 _

0”~ diiitfci dla srkół towar ystw kultu­
ralnych numery dla fabryk i ko­

palni, złocenie srebrzenie, miedziowa­
nie, niklowanie, oksydowanie i oena' 
wianie nakrycia stołowego wykonywa- 
Fabryka Wyrobów Metalowych Gola 
feerg i Kucyńeki Sosnowiec, Przejazdy 3

P r a l k a  z Węgier przyjmuje kolo' 
o i  rowe, bisłe hsfty, wykonywa szyb­
ko, tanio. Pogoń, Florjańska 10, l Slz»''
bowska. 3 L ,

ur» kroju haftu Sosnowiec, Kr.łłU3’ 
ja i\ Newakowakfi. ^K

W y4tm m  i * W$f c*«T H m i M i I D sw te m s®  R . M e m n o fa k i -»• B v t o .


